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U w agi w y ję te  z  b ro szu ry  s łyn n ego  ki, które bądź co bądź zorganizowały — w ko- następujące (str. 109.)
** pu b licysty  p o lsk iego  licznościach bezprzykładnie trudnych — państwo „— Wszelako kto ma oczy, ten widzi: sanacja

C H • 9 ' H *  od góry do dołu. stała się plantatorem partyjek, jak nikt dotych- B
b Wśród rozpraw, poświęconych sprawie ustro . f p„,.„tiatbrtWiP„a nr czas. Sama się dzieli na moc odcieni, w których

ju, ze szczególnym pożytkiem czytać się będzie by a d o k o S ? p ? M  nikt z nas’ bojących zdaleka, nie może się zorjen
nieiwaelką książeczkę b. senatora i znakomitego gamziaoja wojska, skarnu ita. nyia aokonana prze tować Wywołała zarazem ambicje i w piersiach
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I  ' '  W  pierwszym rozdziale czytamy (str. 7.) intensywnego ustawodawstwa (którego wartości d a ^ e m ^ o w L S S ^ ż T z i iS ie m  ' AlTco połączy
>>— Wiele przejść społecznych wynikło dlate- - m  prof; . P. nie zarzecza) żaden „cichy pracow H

P go, że ludzie rozsądni uważali się za zobowiążą- y ' y J • nem hasłem państwowem, gdy nie będzie myśli
i  nych do posługiwania si ętym samym językiem, W podobny sposób, spokojny i trzeźwy roz- politycznej i jej narzędzi społecznych, tj. wielkich ' .

, co ludzie nierozsądni, i dlatego, że rządzący po- prawia się p. Koskowski z twierdzeniem, które o- stronictw politycznych?** Ó-")
czytywali się za zgubionych, gdyby się byli wyrze beenie tak uparcie się powtarza, a które całkowii Cała rozprawa, bardzo żywa wr każdej siwej
kii konwencjonalnego żargonu, dotyczącego po- cie mija się z prawdą, jakoby sprawa zmiany u- części, rzuca dużo światła na chwilę, która prze- 
stępu, rozwoju społeczeństw i ich przeobrażenia**, stroju istniała dopiero po przewrocie majowym żywamy. -B
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f , K.Teś1̂  swf g0 ^ cia> A« ricoli’ .Ta- Prof. Peretiatkowicz sumarycznie sie za- POLITYKA KRAJOWA.

cyt chwali go zato, ze zachował miarę w mądro- łat.wia z przedmajowemi usiłowaniami naprawy 77”  '
, sci. Jest to mowi on. najtrudrruejsze. Retmutpu poiskiego ustroju prawno-politycznego. A prze- U c H w a ł d  113 C Z3S16

II e, quod difficillimum, m sapiendo medum. Na tem z,toA _  . . . .  tetó
nor żucia miarv trzeba budować sztukę nolitvczna 0 ]est to Punkt’ £odoy najtroskliwszej uwagi Emeryci z czasów zaborczych zrównam z emery-
Nie kreci? sieyw błeSnem kole nomvsłów nowa- ze sŁrony uczone^°’ czerpiącego z obserwacji ro tami polskimi. — Robotnicy monopolowi otrzy-Nie kręcie się w błędnem kole pomysłów nowa- dzimy,ch doświadczeń historycznych wnioski na maia nrawa emerytalne
torskich i me godzić się na zło, które jest, lecz na przv/złość Nie mozna nie doceniać wńelkich sta * XT prawa emeryiaine. ,
prawiać. Nie wymyślać nowych konstrukcji od I ^  .ysf fOSC* rN. r̂ ozna nie uocemac wieiKicn sia Na czwartkowem posiedzeniu sejmowej fj

- fundamentów, lecz korzystać starannie z doświad i Pon^tyfurii1 flVrvw »^vy n^e^nstTk K?misji Budżetowej przyjęto rezolucję o zrówna- tri!
czenia, aby przerobić jedno skrzydło, dobudować j ewolucyjny’ Kto go przeoczyć tem/pozostaje i?  pob0rów emerytów z czasów zaborczych z *  1
drugie, nawet sięgnąć do podwalin, jeśli okazały | (|vn]- *.J J f  PA... y* p J .1 poborami emerytów polskich. Zażądano tez prze f. \
się słabe.** ! Ł ara w Przewrót pisów emerytalnych dla robotników monopolów

W tym sposobie ujmowania zjawisk i poj- 1 ——  .. tytoniowego i spirytusowego.
mowania możności działań ludzkich jest równie Puścić w obieg te kapitały <
spokojny jak wytrawny sąd, który wzbudza zau- P O D C Z A S  P ó l m ilja rd a  z ł. s p o c z y w a
fanie i daje czytelnikowi poczucie pewności. '  « ś

Umiarkowanie, kitórem kienije się p. Koskow D A 7 T A D A U I  , , ,,W S łs a m c a c n
i * ski w sądach o czasach i ludziach, znajduje wy- R w A  I U r U i f  zakła ow ubezpieczeń społecznych.

raz m. in. w takim sporze z prof. Peretiatkowi- W I O S E N N Y C H  * ^  dniu 7 bm. na posiedzeniu Senatu de-
ezem (str. 10. i 35.). i t i w o t m i  ■ v n  batowano nad budżetem Ministerstwa Pracy i O- B

„— Przedewszystkiem tedy sz. autor nie wy Pi0gf Społecznej. Referentem był sen. Popławski
dałby tak bezlitośnie surowego wyroku na rządy ’ z f -  B. Między innemi mówca podkreślił zna-
pai lameintarne w Polsce, ba tak okrutnego, że UCHRONISZ SIĘ czenie rezerwów, gromadzonych przez Kasy Cho-

— - aż dopuszczającego wyraz: bezrząd. Załatwić się B B f f l f f iM B B iH B B  PRZED Tych i Zakłady Ubezpieczeń Społecznych. Kapi-
z ta rzeczą jednem lapidarnem określeniem nie- | H B |  1 / tały te osiągnęły w r. 1928 kwotę 411 mil jonów. , B f
podobna. Tu trzeba dowodów. Ponieważ od sądu ■ B B H  PRZEZIĘBIENIEM Zdaniem sen. Popławskiego wobec ciasnoty go-
który w tej materji nastąpi, zależy niemała część i P ^ l l  NOSZĄC tówkowej w Polsce pieniądze owe powinny być

t dalszych wniosków praktycznych, przeto wysuwa H H H  «■,. TPR A lf puszczone w ruch, aby odegrać mogły większą ro-
się obowiązek poparcia dowodowego. Prof. Pere- HBEHH NAJ i KAłv- lę w życiu gospodarcz. a nie spoczywać bezużytecz
tiatkowicz uważał, przeciwnie, że się tu ma do H H H  TYCZNIEJSZE n4e w skarbcach. V )
czynienia i resjntdicata. S M  Dotychczasowi

Krytyczny czytelnik nie zadowoli się przeko- H B f l  m in i s t r o w i e  S p r a w  w o j s k o w y c h
_  vf namem autora, ze można rzeczy traktować ak- p i  ł  1

sjomatycznie. nTi'fMTr . w roisce.
Czytelnik krytyczny ma, panie profesorze, zw^ z^u z ciękiemi zarzutami, postano-

słuszność. Jego wątpliwości powinny być rozpro- "  lonemi przez min. Piłsudskiego b. ministrom

B iszone. Albowiem on czytał, właśnie w chwili, na \ t  a  ■ fgf spraw wojskowych, warto zaznaczyć, że od po-
którą się powyżej powołuje, rozprawy o tem, jak. |C M  L  L J  A  /  r  czątku niepodległości tekę spraw wojskowych pia B
to organizowano wojsko; jak to zdobyto się na po sto wał po kolei generałowie: Józef Piłsudski( 17.

’ a tężny wysiłek w roku 1920; jak naprawiano skarb IB *  *2. 11. 1918), Stanisław Szepytcki i Jan
w' warunkach fantastycznie trudnych; jak budo 4 ■ *  ■ *  m ^1 ■ *  € M roczynski (jako pomocnicy 22. 11. 1918 — 16. 1. ,1

^  wano koleje, szosy, budynki publiczne; jak mil- wT k i  lk k i  k l  1919.), Jan \Vroczyński (16. 1. — 27. 2. 1919.), śp.
• jony poświęcono na szkoły, personel nauczyciel- Jozef Leśniewski (27. 2. 1919 — 9. 8. 1920.), Kazi-
-  ski, oświatę ludową i wyższą; jak w polityce za- * NA PODSZEWCE TRYKOT. mief  ^ n k ow sk i (9. 8. 1920 -  28. 5. 1923.), Alek

granicznej zawierano sojusze, podpisywano dzie n i  m c  p n ?  „> <n  n n  aaT1 f r Gsinski (28. 5. — 13. 6. 1923.), Stanisław
śiątki traktatów handlowych i arbitrażowych, U A M b K l J l  . . ta IU>U(I Szeptycki (13. 6. do 5. 11. 1923.), Kazimierz Sosn-

udoskonalano stosunek do Lgi Narodów odważa M Ę S K I E  . . .  zł 11.30 kowski (19 12. 1923. — 17. 2. 1924.), Władysław 1
żono się na Locarno, próbowano polepszyć sto- Sikorski (17. 2. 1924. — 13. 11. 1925). Stefan Ma­

jo sunki sąsiedzkie; jak zbudowano administrację B B B I ^ I B  jewski (20. 6. 1925. — 27. 11. 1925.), Lucjan Żeli-
□d 4 sądownictwo; jak nawet starano się ruszyć z InĄnt oktdHtIo '̂o w ,1.'7/ś _ ' 1926.), Juljusz Mal-

miejsca w większym zakresie sprawę narodowoś *RBuC wSZęDZIE czewski (10. 5. 1926. — 15. 5. 1926), Józef Piłsudski
„ ciową. (Grabski St. i Thugutt). * 1  ą* IĘ '15. 5. 1926. do chwili obecnej). B

— Mało — pan powiada. — Można było wię- . JO. Nowy starosta w Kościerzynie.
tei T. pan d^ a3e- . . .  * Starosta w Kościerzynie Bartz został prze

•i Dabrze- Nie. spierajmy się o rzeczy, których Zważać na markę fabryczną! niesiony w stan spoczynku. Stanowisko po nim ob
nikt z nas dowieść faktycznie me potrafi. Niech ________________ _______________________________jął starosta rypiński p. Malanowski.
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Minister Czechowicz podał sio do dymisji
T.Afitsiłf) ni*vvri£kła ______________ n  « . _Dymiła została przyjęta. — Mowa min. Czechowicza w Sejmowej Komisii 

Budżetowej o przyczynach jego postępowania. — Wielkie poruszenie J
w sferach politycznych

Naczelnej Izby Kontroli p. Wróblewskiego. Prze­
ciwko tym wnioskom gwałtownie wystąpili przed 
stawiciele BB. dopatrując się w nich chęci prze­
wlekania sprawy i nadania jej rozgłosu.

Po krótkich wyjaśnieniach pos. Lieberman-

Warszawa, 8 .3. (radjo). Dzisiaj rozpoczęło 
się posiedzenie sejmowej Komisji Budżetowej. 

Na porządku dziennym znajdował się uchwalony 
przez Sejm wniosek o stawienie min. Czechowi­
cza przed Trybunałem Stanu za przekroczenia 
budżetowe w wysokości przeszło 500 miljonów.

Zaraz na wstępie przedstawiciele' B. B. zgłosi­
li wniosek o odroczenie posiedzenia, podając jako 
powód ten, że min. Czechowicz zgłosił swoją dy­
misję i dymisja została przez Prezydenta Rzeczy­
pospolitej przyjęta. W  kilka chwil później zjawił 
się min. Czechowicz osobiście przed Komisją i 
wygłosił następujące przemówienie:

„Panowie stawiacie mnie przed Trybunał Sta 
nu i oskarżacie o wydatkowanie sum pozabudże­
towych. Oskarżenie jest wielkie, tern większe, że 
nie spotkało ono moich poprzedników, mimo, iż 
również wydatkowali sumy pozabudżetowe. Dla­
tego należy się z mej strony wyjaśnienie.

Sumy, które wydatkowałem pochodziły z nad 
zwyczajnych oszczędności budżetowych i wydat­
kowane były na wojsko, na urzędników, na inwa­
lidów, na wdowy i sieroty, na rozbudowę Gdyni i 
»a  wiele innych spraw, budżetem nieobjętych.

Jeżeli weźmiecie panowie pod uwagę, że wów 
czas, kiedy sumy te wydatkowałem

nie miałem dostępu do Sejmu, który 
nie pracował, jeżeli weźmiecie pod uwa 
gę naprężoną sytuację polityczną i wa­
runki w jakich pracowałem jako Mi­
nister Skarbu,

wreszcie, jeżeli weźmiecie pod uwagę, że nie ma­
jąc przystępu do Sejmu, nie mogłem czekać z wy­
płatami na takie konieczności jak wojsko, pensje 
i dodatki urzędnicze1, pensje i zaopatrzenie dla in­
walidów, wdów i sierot, wreszcie rozbudowa Gdy­
ni i inne konieczne wydatki, nie uwzględnione w 
budżecie, jak: katastrofy, nieszczęścia i t. p., to 
czyż, powstrzymanie się z wypłatami na te wszy­
stkie cele, nie groziłoby Polsce katastrofalnemi 
skutkami? Czy mając przystęp do Sejmu zam­
knięty, mogłem jako Minister czekać na decyzie 
Sejmu? J JV

Zarzuty, które mnie tu spotykają ze strony 
panów, nie dotykały moich poprzedników, a prze 
cięż oni również wydawali dość poważne sumy 
poza budżetowe. Dlaczego więc mnie tylko zarzut 
ten spotyka?

Czynicie mi panowie zarzut, że nie przedłoży­
łem Sejmowi zamknięć sum wydatkowanych, ale 
czyz byłem w stanie dokonać wszystkich zam­
knięć naraz od roku 1923-go aż do chwili obecnej ? 
o, wo *̂ec okrojenia budżetu Ministerstwa
Skarbu mogłem stawić do pracy taki personel, 
aby on dokonał wszystkich zamknięć naraz?

Czynicie mi panowie zarzut, że nie wnio­
słem projektu o dodatkowych przekroczeniach 
■i zamknięciach budżetowych. Ale

czy jako Minister Skarbu a temsamem 
członek Rządu mogłem to uczynić i 
wystąpić przeciw Rządowi, w którym 
pracowałem. Czy mogłem to uczynić 
pomimo znanego programu Rządu?

Uchwały Rady Ministrów co do wydatkowa­
nych przezeimnie sum spornych istnieją, nie mo­
gę ich już jednak przedłużyć, bo nie jestem wię­
cej członkiem Rządu. I ponawiam moje pytanie: 

Wobec braku dostępu do Sejmu tak 
przedtem jak potem, gdzie miałem się 
udać?

Oskarżenie panów dotyka mnie tylko a nie 
dotykało i nie dotknie moich poprzedników. Ale 
jeżeli weźmiecie panowie pod uwagę brak przy­
stępu do Sejmu i warunki polityczne w jakich 
pracowałem, to gdzież jako Minister udać się mia 
łem o pozwolenie?

Wobec tej właśnie atmosfery w jakiej pra­
cowałem i wobec tak ciężkiego oskarżenia, któ­
re odbije się na życiu narodu i na jego sprawie 
gospodarczej, nie mogłem panowie oskarżenia 

waszego pominąć milczeniem i oto dziś składam 
przed wami te wyjaśnienia nie już jako Minister 
okarbu ale jako obywatel państwa.

Oskarżenie, które mnie spotkało a które nie 
spotkało moich poprzedników, wymagało wyjaś­
nienia z mojej strony, wiec je składam. Przypu­
szczam, że gdyby te wyjaśnienia

wcześniej panom były znane, że gdy­
bym miał możność złożenia ich dawniej 
przed Sejmem — nie byłoby dziś o- 
skarżenia, nie byłoby szkody dla pań­
stwa, nie byłoby żadnych nieporozu­
mień.

Kończyc dziękuje panom za cierpliwe wysłu­
chanie mnie“. J

na dalsze obrady odroczono.
Mowa min. Czechowicza wywarła wielkie 

wrażenie w kołach politycznych Warszawy, szcze 
gólnie ustęp, w którym minister „twierdzi, że nie 
mógł występie przed Sejmem z dodatkowym pre­
liminarzem sum wydanych, gdyż stosunek Rzą­
du do Sejmu na to mu nie pozwalał.

Wowry kierownik Ministerstwa 
Skarbu

został jnż mianowany.
Warszawa, 8. 3. (radjo). Pan Prezydent Rze­

czypospolitej w porozumieniem z premjerem 
Bartlem powierzył funkcje kierownika Minister­
stwa Skarbu p. Grodyńskiemu. wiceministrowi w 
tymże resorcie.

Wrażenia mowy min. Czechowicza
Warszawa, 8. 3. (radjo.) Dymisja Ministra 

Czechowicza i jego przemówienie na posiedzeniu 
Sejmowej Komisji Budżetowej, wywarły wielkie 
wrażenie w stolicy. Tak wśród posłów jak i w 
sferach politycznych, dwa te fakty komentowa­
ne są. rozmaicie. Nie ulega wątpliwości, że dymi­
sja min. Czechowicza będzie miała skutki lecz tru 
dno je jeszcze przewidzieć. W każdym razie mo­
wa Czechowicza wywarła ogromne wrażenie na 
ludność stolicy i w sferach gospodarczych.

Zainteresowanie się Berlina.
Berlin, 8. 3. ( radjo.) Wiadomość o ustąpieniu 

Min. Czechowicza wywołała w Berlinie sensację. 
W ieczorem w gabinecie Kanclerza, rozmawiano 
na temat tej dymisji, jednakże rozmowy zachowa 
ne są, wtajemnicy. Dymisja Czechowicza uważana 
tu jest za nowy konflikt rzą;du z Sejmem.
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POLITYKA ZAGRANICZNA.

Czerwoni władcy sowieccy
coraz bardziej się gryzę

między sobą.
— Po wydaleniu Trockiego z granic Rosji so­

wieckiej t. zw. opozycja prawicowa w łonie ofi­
cjalnej rosyjskiej partji komunistycznej bynaj­
mniej nie zaprzestała swej' działalności. Wobec 
tego rząd Stallina rozpoczął przeciwko niej nową 
gwałtowną kampanję.

Co najciekawszem agitatorzy rządowi na lico 
nych wiecach wygłaszają płomienne' mowy prze­
ciwko dwom słynnym przywódcom komunisty­
cznym Rykowowi i Bucharinowi, nazywają ich 
kontrrewolucjonistami. Kto wie, czy obu dotych­
czas jeszcze potężnych komisarzy nie spotka los 
Trockiego.

W Rosji sowieckiej chaos się wzmaga a sto­
sunki w sferach rządowych coraz bardziej sit# 
psują.

Nieszczęśliwy kraj
Znowu zanosi się na wojnę domową

w Chinach.
— Donoszą z Pekinu, że Chiny znajdują się 

w przededniu bardzo poważnych wypadków. Si­
ły  generała Czang - Czu - Czanga zajmujacegą 
korzystne stanowisko strategiczne w Kiang - Si 
wzrosły do liczby około 100.000 ludzi. Szef rządu 
nankińskiego i zarazem wódz naczelny armjt 
Chin zjednoczonych Czang - Kai - Szek ma obec­
ni® do rozporządzenia 150.000 łudzi. Wojska nan- 
kińskie dokonywują narazie koncentracji sił, aby 
bitwa, która się rozpocznie, stała się odrazu de­
cydującą.

. gorącą krew
Studenci hiszpańscy zastrajkowali

i grożą podpaleniem uniwersytetów.
„Le Journal donosi z Madrytu, iż wśród 

wszystkich akademików' panuje ogromne wybu­
rzenie. Akademicy ogłosili strajik generalny. Rząd 
wydał bardzo ostre1 zarządzenia. Na skutek tych 
zarządzeń, akademicy złożyli rektorowi memor- 
jał, w którym zaznaczają, że jeżeli rząd spróbuje 
użyć środków gwałtownych, represyjnych, wów­
czas podpalą uniwersytety.

Żałosne głosy prasy niemieckiej

PfllshG odniosła M t n e  zwycięstwo w Oenewio
Zupełna kompromitacja Stresemanna

Genewa, 8. 3. (radjo). Prasa niemiecka, za­
mieszczając sprawozdanie z wczorajszych obrad 
Rady Ligi Narodów nad sprawą mniejszości, pod 
nosi alarm, że obecna sesja Rady Ligi stoi pod 
hasłem zaprzepaszczenia spraw mniejszości.

Rada Ligi Narodów, przychyliła się do zm ody 
fikowanej tezy polskiej za porozumieniem Zales­
kiego z Briandem, Chamberleinem i Danduran- 
dem oraz Sciajolą.

Porozumienie to prasa niemiecka określa u- 
padkiem sprawy mniejszości oraz podkreśla, że 
chociaż teza Stresemanna upadła, to przecież spo 
wodowała to, iż Liga Narodów zajmować się musi 
sprawą mniejszości narodowych.

Prasa francuska i włoska podkreśla, iż niem- 
com nie chodziło bynajmniej o sprawy mniejszo­
ściowe ale poruszeniem tych spraw odwrócić pra 
gnęli uwagę Ligi i całego świata od sprawy zbro

jeń niemieckich i od sprawy ostatecznego załat­
wienia kwestji odszkodawań wojennych. Mim, 
umiejętnie podsuniętej przez Stresemanna spra­
wy, manewr niemiecki się nie udał i Stresemann 
skompromitował się w Genewie.

Biją w niego jak w bęben.
Berlin, 8. 3. (radjo). Na skutek niepowodzeń 

Stresemanna w Genewie, prasa lewicowa ostro 
atakuje rząd Rzeszy za nieumiejętne zredagowa- 
nie memorjału niemieckiego w sprawie mniej­
szości i zaznacza, że Stresemann będzie musiał 
usprawiedliwić się przed całym narodem niemiec 
kim z odniesionej w Genewie porażki.

Natomiast prasa nacjonalistyczna ostro kry­
tykuje obecne narady w Genewie i nadmienia, iż 
Niemcy nie mogą obecnie z taką wiarą odnosić 
się do poczynań genewskich jak to było przed pół-
TTi k  ; « m  *

Referent pos. Lieberman postawił trzy wnio­
ski: 1 ) zaządać wyjaśnień od min. Czechowicza 
co mu zamykało drogę do Sejmu, 2) zażądać tek 
stu pisma Naczelnej Izby Kontroli z 10. 1. 1928. 
w którym po raz pierwszy poruszona jest kwest;a 
przekroczeń budżetowych, 3) przesłuchać prezesa

sprawa aresztowanego posła Ulitza
/ostanie cdicc7«*ua,

Genewa, 8. 3. (radjo.) Na przedpołudnioweni
posiedzeniu Liga przyjęła do wiadomości sprawo­
zdanie Komisji Budżetowej 7 :gl oraz przystąpiła 
do obrad nad sprawami bierzę,cemi, między któ- 
remi znajduje się sprawa aresztowanego posła 
Ulitza. Według opinji członków sprawa b. posła 
Ulitza nie będzie na następnem posiedzeniu roz- 
spatrywana. Liga załatwi najpierw inne sprawy.

W przyszłym tygodniu losy
rządn meksykańskiego się zadecydują.

Berlin, 8. 3. (radjo.) Z New Jorku donoszą, że 
wojska powstańcze w Meksyku po połączeniu się 
z resztą wojsk i garnizonów, ruszyły z Vera Cruz 
ku stolicy.

W sferach polityczną rodzi się coraz większa 
wątpliwość, czy wojska rządowe pod wodzą Ca- 
ilesa zdołają powstrzymać pochód powstńców. W 
przyszłym tygodniu przyjdzie prawdopodobnie 

do rozstrzygających walk między powstańcami 
a wojskami rządowemi.

Wieści z czerwonego raju
Aresztowanie Bncharina.

Ryga, 8. 3. (radjo.) Do Berlina nadejść miały 
wiadomości o rzekomym aresztowaniu Buchari- 
na i kilku jeszcze jego przyjaciół z powodu wykry 
tych instrukcji tajnych, jakie Bucharin miał prze 
chowywac u siebie. Poselstwo sowieckie w Berli­
nie zaprzeczyło kategorycznie tym wiadomościom 
vv każdym razie, coś się nowego gotuje w rządzie 
czerwonych władców.

Katastrofa kolejowa w Jugosławii
20 osób odniosło rany.

o- Z Jugosławji donoszą tu o katastrofie ko­
lejowej, która wydarzyła się na linji kolejowej. 
Belgrad — Sof ja. Skutkiem wykolejenia się po­
ciągu jest 7 osób ciężko rannych a trzynaście o- 
sób lżej. Cztery wagony osobowe i bagażowy sa 
rozbite. Lokomotywa uszkodzona.

Nieustanny deszcz
spowoduje katastrofę powodzi

w całej Austrji.
-o- Od dwóch dni pada we Wiedniu i Austrji 

ciągły deszcz, skutkiem czego znacznie podniósł 
się stan wody na Dunaju i pomniejszych dopły­
wach. Na przestrzeni kilkudziesięciu kilometrów 
istnieje wielke nebezpeczeństwo powodz. Przy­
gotowana pomoc ratunkowa niedostateczna. O 
ile deszcz nie przestanie padać, oczekiwać należy 
wielkich wylewów. 1

Rozpoczyna się panowanie wiosny 
Fala ciepła idzie przez kraje
o- W  całej Szwaj carj i nastąpiła nagła od­

wilż przypływ ciepła. W  miejscowośicach kąpie­
lowych temperatura podniosła się do 6 stopni.

Również i z innych krajów donoszą o przy­
pływie ciepłych wiatrów, skutkiem czego nastę­
puje gwałtowne tajanie śniegów.
Nieszczęśliwy wypadek na stacji

spowodował śmierć generała francuskiego.
”  czoraj podczas siadania do pociągu ge­

nerał Norman, szef służby technicznej w fran­
cuskim Min. Wojny upadł pod koła pociągu tak 
nieszczęśliwie, że zmarł na miejscu.
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Smutna rzeczywistość
Dwunastoletni chłopak

przywódcę szajki złodziejskiej.
W Chicago komisarz policji przyłapał 12-łet 

niego chłopca nazwiskiem Joe Dowding, który u- 
siłował sprzedać pierścień z brylantem, wartości 
lot) dolarow za sumę 5 dolarów.

Y\ komisarjacie policji młodociany Joe zez- 
nał, ze jest sizefem szajki włamywaczy, złożonej 
z chłopców i dziewcząt w jego mniej więcej wie- 
ku, a która podczas ostatnich miesięcy urządzi­
ła kilkadziesiąt kradzieży z włamaniem.

Policja myślała początkowo, że ma do czy­
nienia, z dziecinnemi przechwałkami, lecz spraw­
dziwszy w protokółach, że w miejscowościach 
wskazanych przez młodocianego bandytę, rzeczy 
wiście popełnione były kradzieże, uwierzyła, że 
chłopiec tym razem nie kłamie.

Pytany dalej, Joe zdradził nazwiska i miej­
sce zamieszkania wszystkich członków młodo­
cianej bandy, włamywaczy. Wszystkich natych- 
miast aresztowana. J

Joe Dow ling, gdy go aresztowano, miał przy 
sobie następujące , ,narzędzia pracy44 nabity re- 
wolwer, lampkę elektryczną, złoty zegarek, port- 
iei z 20 dolarami i około 50 wytrychów. 
c . Joe ma bogatą przeszłość, jako bandyta, za 
sobą. Opowiada, ze pewnego razu spłoszyła go 
,,na robocie kobieta, w której mieszkaniu wła- 
snie gospodarował. Bandyta schował się pod łó­
żko. Gdy kobieta owa, ujrzawszy nieład w mie­
szkaniu i brak drogocennego pierścionka z bry.

lantem, poczęła się rozglądać po mieszkaniu 
dojrzała bandytę pod łóżkiem i zemdlała ze stra- 
chu. Joe skorzystał z jej zemdlenia i uciekł, — 
Dochodzenie policyjne ustaliło, że Dowling już 
przez 3 lata prowadził swój niecny proceder a 
więc rozpoczął go jako 9-letni. ’ a

Samochody jako sklepy
Nowość dla wsi rosyjskiej

Byle znalazły się towary
hintT lniClal;yuWy Zw-^zku konsumentów sowiec­
kich wysyłać będą w przyszłości poszczególne to­
warzystwa spółdzielcze na prowincję rosyjska

t v r h t ine Skl6?y- ' samocb®dy. W samochodach 
lw \ tc\Wary ułożone będą na półkach, które »vi- 
nv^hbfn? na specjalnie w tym celu skonstruowa 
nych sprężynach. Sprzedawcą będzie szofer.

Państwo włoskie
ze prowadziło śluby kościelne

Niech Polska pójdzie za przykładem.
Wśród wielu spraw, uregulowanych przez 

konkordat z Włochami, na szególną uwagę za 
suguje przywrócenie po długim okresie czasu 
prawnego znaczenm małżeństwa kościelnego. U- 
Easadnieme tego faktu ujęte jest w konkordacie 
w następujących słowach:

k t ó r ^ w S  Y ło9kie pragnie nadać małżeństwu które jest podstawą rodziny, tę godność iaka nń-
powiada katolickim tradycjom narodu1'1.

Trzeba dodać, że nie zawsze w kołach faszv- 
myślano podobnie, ponieważ liberalno- 

masonski duch, który zaraził znaczna cześć in

• S S S i m OSkiej’ xnie mÓgł Si« w
„t!. k T CZavJe- Je*zcze Pl'zed trzema laty bi­
skup z Padwy Mgr. Dalia Costa, był przedmio 
tern cierpkiej krytyki ze strony jednego z naiwiek 
szych pism faszystowskich za to, że w l iS e  pa­
sterskim przypomniał surowe potępienie ślubów 
cywilnych przez Kościół. Katolickie pisma Włoch 
odpowiedziały wówczas, że n iem ożliw f jest rze 
czą, aby praktyczny zmysł rządu mógł‘tolerować 
na długą metę tego rodzaju naruszanie najstar- 
zej i najdroższej dla narodu tradycji.

Różne figle ludzi się trzymają

Zaproszenie na kolacje
w klatce lwów.

n-Ph noc*nanych paryżan ntirzymałb w tych llECh nastenuiarp nmołnni^ ^

Sensacyjny wynalazek polskiego rolnika.

powiększy zbiory zboża 
cztere krotnie

Jakie rezultaty doświadczenia jego wydały.
Zanosi się na całkowity przewrót w rolni- 

ctwie, jeżeli sprawdzą się dane, otrzymane przez 
Ministerstwo Rolnictwa, które bada obecnie na­
desłane ze starostwa w Łukowie, protokoły spe­
cjalnej komisji, wyznaczonej do przestudjowania 
nowego systemu uprawy ozimego żvta, psizenicy 
oraz ziemiaków.

System ten wynalazł po kilkunastoletniej pra 
cy i obserwacjach p. Bogdanowicz, rolnik na 33 
morgach we wsi Szczygły Górne, w pow. łukow­
skim. Realne wyniki stosowania tego systemu, 
jak stwierdzają protokuły komisji, sa wprost re­
welacyjne. ‘

Rolnik Bogdanowicz stosując je od 8 lat, zbie 
ia pizeciętnie z morgi 300 prętowej, przy wysia­
niu na morgę zaledwie 30 —- 50 kg. ziarna, i9 —

. cetnarów żyta i 21 cetnarńw pszenicy, a ziem­
niaków 200 — 250 centnarów.

Przy ogólnym zastosowaniu jak donosi A- 
gencja Press tego systemu w całej' Polsce produ- 
\CJa roczna pszenicy — wynosząca obecnie prze­
ciętnie 13 milj. centnarów, wzrosłaby do 50 mil. 
cent., żyta z 50 milj. na 250 milj. centnarów, a 
ziemniaków z 250 milj. na 1000 milj. centnarów.

wynaleziony przez p. Bogdanowicza nowy 
system uprawy roli mógłby rozwiązać problem 
niezawodnego otrzymania wysokiej bezpośred­
niej opłacalności siewów ozimego żyta i pszenicy 
oraz uprawy ziemniaków.

Szczegóły systemu p. Bogdanowicza ze zro­
zumiałych przyczyn są jeszcze trzymane w ta­
jemnicy. Protokuły komisji starostwa łukowskie*- 
go stwierdzają, że rewelacyjne rezultaty stoso­
wanego nowego systemu osiągnięte zostały na 
gruntach miernych. O ile okaże się, że system ten 
będzie mógł być powszechnie zastosowany, wy­
woła on wprost rewelacyjną zmianę w dziedzi­
nie uprawy roli.

Uczony - bantytą
Rozbijał najnowszego systemu 

kasy
za pomocą własnych wynalazków.

no Pewnego czasu poczęły ginąć różne cen- 
ne ksiązlu naukowe w bibljoteće wyższej szkoły 
technicznej w Chicago. Dyrekcja bibijoteki z l-

angażowała tajnego agenta celem, wyśledzenia 
tajemnicy.

Pierwsze podejrzenie agenta, padło na oso­
bę pewnego uczonego, który był stałym gościem 
bibijoteki.

„O! Pan się napewno myli", rzekł na to kie- 
lownik bibijoteki, ~j,to człowiek41 uczony, znany 
światu naukowemu pod nazwiskiem Rundolf. 
Jest on współpracownikiem różnych tygodników 
naukowych i pisuje bardzo ciekawe artykuły z 
dziedziny chemji“ .

Mimo to aresztowano uczonego a śledztwo 
w j kryło, że Randolf nietylko jest złodziejem na- 
ukowych książek, ale znanym bandytą Johnem 
Boy. John Roy obrabował ostatnio tresory pe- 
"" nego banku, zbudowane według najnowszego 
s> stemu i uznane przez fachowców za zupełnie pe 
wne przed włamaniem.

Dyrekcja fabryki tresorów w przekonaniu o 
wytrzymałości swych wyrobów złożyła za nie peł­
ną gwarancję kupującym. I rzeczywiście tresory 
były tak doskonałe, że włamania dokonać mógł 
tylko człowiek obeznany z najnowszemi wynalaz­
kami chemji i fizyki, słowem „uczony11 bandyta.

Radjostacja Koeuigswusterhausen
nadaje obrazy drogą radjową

Nowość tę nazwano fultografją
Dzień 20 listopada r. z. był datą przełomową 

w memieckiem radjo. Stacja Koenigwusterhau- 
sen rozpoczęła w tym dniu systematyczne nada­
wanie obrazów drogą radjową. Fultografja jed­
nak zaczyna budzić pewne refleksje w kołach ra- 
djonaęławców. Eneirgja, która dla przesyłania o- 
brazow jest zużywana, ginie w eterze prawie bez 
siadu, ponieważ ilość aparatów odbiorczych iest 
w Niemczech znikomo mała. J

\\analogicznej, przed pięciu laty, sytuacji 
znajdowało się niemieckie Funkstunde, kiedy roz 
poczynało pierwsze nadawania koncertów radio­
wych. Ale niewielki koszt poczciwego detektora 
“ f ™ 1 błyskawiczny wprost przyrost radjo- 
abonentow, tak ze po krótkim czasie nadawanie 
audycyji opłacało się doskonale. Jeżeli przepro- 
^ adzi™.y Por°wnama między wartością, jaką po-
ŚHa awdv «m S neTlta,0dbierailie foto®rafJ'i a możno­ścią wysłuchania koncertu lub opery, porówna­
nie to wypadnie na korzyść radjofonji.

^Lnak ê nie należy wyciągnąć przedwczes­
nych obecnie, pesymistycznych wniosków co do 
rozwoju fułtografji. Inżynierowie całego świata 
m-oze po próbach skonstruują jakiś tlńs^y od! 
biormk fultograficzny, wtedy ilość abonentóv

? w ! f  i ZaCZnie tak Jak przed P^ciu laty iloś, zwolenników radja. y

Powszechna Wystawa Krajowa ściągnie do i tQ,-. w; ,
Poznania ludzi wszelkiego autoramentu i pokro- żvw J  Ł '^ a Wagonikach --kolejki górskiej" prz 
ju. uczonych i prostaczków, bogatych i biednych m?zna emocję zawrotnej jazdy n
starych i młodych, rodaków i obcych i wobec oiac^ ^ n S i i 30̂ 0^ ! 18 krzywiznach, pochyło^ 
wszystkuch jednako spełnić musi przyjęte na sie i oni T  - ach dr,ogowyCh. Tak zwana „Ka
bie obowiązki. P o ję t e  na sie- kada wodna" pozwoli z wysokiego wzniesień!

drom- z samocht.drikami małych E m ir ó w  pa 
-dzohych bateria elektryczna i za0patrzcmy" h  
zderzaki. Roznorodnwh aoTAHimmA,,. ,• __

to uciecha, wesołość i śmiech.
Otóż Powszechna Wystawa Krajowa przy po-

waznym swym i podniosłym charakterze posia­dać rnumlfló- ___  y ,  ̂ .i , . ; Łiić*rctivterze posia
rvm r?wnłez, wydzielony obręb, w któ- --------- - j kuku. naruzo nocies
a ■ » « » ra* s - atrai c£inym iest *• ™dości i rozkosznych wzruszeń

.Wesołe Miasteczko" — to nazwa parku roz- 
ryw-kowego, położonego na terenach zachodnich 
I i'^,K',Jgdzie na Powierzchni 30 tys. m. kw stanie

,? S 2 i9 * ? 5 h wszelkiej

u- i zaopai
derzaki Różnorodnych aerodromów i imprez <

pociesi

dniach n s s iM m C . ouizymam w tych Kilkadziesiąt objekt
na czerpanymPp ip ie ™ :Pr0T 1'e' w^ ™ k<>w®e | natmry ̂  ™ i a r ó w  c których za przystępni

K a t z ly T S u e 2 E m f  ‘ m' kB° " '  ^  lwi“  4cl'
P.u e“ ei r S l a Maks!Moryc. Pasza, Brntus, S p l e e n , W e S ’, 

ma,ą zaszczyt prosić pana do swej klatki vv 
dniu dzisiejszym, na godz. lU a  na Skromna kola

*  CyrkU Medera™ ' str'6- ba-
Ania.torów na kolacyjkę w klatce ze lwami 

znalazło się niewielu. A i ci, co przyszli gdv im 
dano do podpisania pewien cyrograf, cofnęli się 
w porę Cyrograf brzmiał: „Ja niżej podpisani 
oznajmiam ze do klatki z lwami w s z S m T o  
browolme. Jeżeliby mi zdarzyło s'ię coś nienrzv- 
j  mnego, oświadczam kategorycznie, że nikogo 
nie należy o to winić"

ki, S 3 S 5 M :

g f e s z S ,0do” adir „ ml“ l Z SenSaCii * ^ > o 7 o -
Na placu pozostało jednak czterech amato 

row szampana za wszelką cenę. Ci, na szczęście 
wyszli cało i ogłaszała no pph™ JL.

łbem w Z r k’ , ??dobi°ńy na przodzie oślii 
i ’ w którym znajdzie pomieszczeni 

-. P/ ̂ Vbierając zgoła niespodziewane pożyci 
lf S i aCt.b.?d2i-c wra-żenie rozbrykano osia 

^uechu wirująca płyta, na której nikt równ 
gi nie utrzyma nawet w pozycji leżącej To 

saneczkowy , łudząco imitujący prawdziwy’ to 
górski, karuzele najrozmaitszych gatunków la 
!aptc.e fotele 1 P- atrakcje z niemniejszem pow 
zeniem spełniać będą misję rozweselenia nn 
lcznosci. Nawet dla amatorów' konnej jazdy u 

rządzony będzie hippodrom z prawdziwemi wier 
chowcami. Poza temi objektami większej m lr  
wyniesione zostaną bazary szczęścia, automaty
s/vZni!1Ce ł-td* !td- w których każdy za kilka gr! 
szy me omieszka poddać się próbie szczęścia. *

wo opTsaTl w y C ? w s ^ S L h ^ S lk c y T T a td
już ZV6?k-rtcYnaTeV“ r , , W o ^ S Ł K  , ,lk *
O rozmiarach i ilości tych objektów świadczyć nv ,no+n?ręble --Wesołego Miasteczka" wzniesie
wfl°!nnfakt’i Z1 na przewóz icb pitrzeba ponad 100 re^tlu!!c a°Wr!wA(?UZy<;,h rozmiarów dancing . 
wagonow kolejowych. Zmontowanie samej tylko tek to n ^ tiT n ! ^ !  rodzaju osobliwości archi
tys r p f  r-Skier  koszuy b̂ędzie około 100 o s z k Z a ^ 8 kopuła, cab
tys. zł. Powierzchnia zajęta przez kilka obiek- Oannin! ’ , ! !  ? a P °dl(>bnej sobie w całej Europie
tow atrakcyjnych zamykać się będzie w ramtmh ncing, uiządzony według nowoczesnych nomv
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1 li szystko jak w bajce.

ści. „Wesołe miasteczko" udostępnień będzie 
wszystkim zwiedzającym Wystawę, a za osobna 
opłatą jednego złotego każdemu, kto poza Wysta-
Z t Zf bCeT?0rZ?rstać z pobytu na - Wesołem mia­steczku . Drugi vvarunek uwzględnia oczywista 

mieszkańców miasta Poznania, którzy w czasie 
trwania Powszechnej Wystawy Krajowej zechcą

S S ‘ °rZyStaĆ Z atrakcyj -Wesołeg^mda!

■ cvinv(Shr qi p rzeds ięb io rcam i objektów  a trak - 
i u l  i rObecnie odbyw a się
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W I A D O M O Ś C I  Z  P O M O R Z A
Pod m ogę naszym Czytelnikom z nad Wisły
„Prosi nas „Vesta“ o zwrócenie uwagi ubez­

pieczonym od ognia, aby w razie ewakuowania z 
powodu zagrażającej powodzi zawiadomiono to­
warzystwo o miejscu, do którego przeniesiono u* 
óezpieczone ruchomości i inwentarze oraz o kon­
strukcji budynków, w których zostały przenie­
sione rzeczy złożone, a to w celu uniknięcia ewtl. 
nieporozumień w razie pogorzeli“.

Wieś pomorska ku czci Ojca św.
Pomieczyno, pow. kartuzki. Wierni parafji 

pomieczyńskiej uczcili 50-lecie kapłaństwa Na­
miestnika Chrystusowego, Piusa XI, rocznicę Je­
go koronacji oraz ugodę między Watykanem a 
Kwirynałem przez gremjalny udział w akademji 
urządzonej z inicjatywy ks. prób. Borka. Obchód 
odbył się w sali parafjalnej Zagaił go ks. prób. 
witając wszystkich obecnych i wskazując w krót 
kich słowach na cel i znaczenie uroczystości. Nie 
srebrem i złotem — mówił ks. prób. — lecz przez 
dzisiejszą akademję okażmy dziś manifestacyj­
nie nasze uszanowanie, miłość i posłuszeństwo 
dla Jego świątobliwości.

Nawiązując do zeszłorocznej uroczystości, 
nauczyciel p. Nelke w głęboko i treściwie ujętym 
wykładzie zobrazował zasługi i działalność mi­
łościwie nam panującego Piusa XI, jako wielkie­
go Papieża i uczonego. Wspomniał też szan. mów 
ca o serdecznym stosunku Papieża do naszego 
narodu w latach 1919 — 1921. Okrzykiem ńa cześć 
Ojca św. który zebrani gromko trzykrotnie pow 
tórzyli, zakończył p. Nelke swe przemówienie. Po 
udatnem wykonaniu pieśni na głosy przez Kółko 
Śpiewacze im. św. Cecylji, zabrał ponownie głos 
czcigodny ks. prób. Bork. — wspominając o Pol­
sce historycznej jako przedmurzu chrześcijań­
stwa za Sobieskiego i podczas inwazji bolszewic­
kiej w roku 1920. Stolica Apostolska z najwięk­
szą życzliwością spoglądała zawsze na Polskę, 
która była i zostanie wierna opinji „semper fide 
lis“. Naród polski zaś cieszy się, że jego wielki 
przyjaciel zasiada na tronie św. Piotra. Nie po­
minął też czcigodny sprawy rozwiązania kwestji 
rzymskiej, która stanowi epokowe wydarzenie w 
dziejach Kościoła. Na zakończenie wzniesiono 

trzykrotny okrzyk na część Ojca św. i prezydenta 
Najjaśniejszej Rzplitej Polski p. Ignacego Moście 
kiego, poczem odśpiewaniem jednej zwrotki „Bo­
że coś Polskę" akademję zakończono.
Główny przywódca bandy złodziejskiej w ręku

policji.
Gdynia. Policja miejscowa wpadła wreszcie 

po długich, mozolnych poszukiwaniach na trop 
przywódcy i głównego pasera wszelkich band

złodziejskich, koncentrujących się w Gdyni. 
Przywódcą tym jest Zygmunt Biały, były urzęd­
nik w Kierownictwie Budowy Portu. Przeprowa­
dzone przez policję ścisłe śledztwo jako i prze­
prowadzona w baraku przybocznym Kierownict­
wa Budowy Portu rewizja, dały nadspodziewa­
ne rezultaty. Barak ten służył wszystkim zło­
dziejom, włamywaczom i opryszkom, rekrutują 
cym się znajgorszych szumowin i bezrobotnych 
jako magazyn. Tam składali wszelkie rzeczy, po 
chodzące z kradzieży. Naczelnym przywódcą i 
magazynierem, który trudnił się, zarazem sprze­
dażą skradzionych przedmiotów był Zygmunt 

Biały.
W  związku z ujęciem Białego, wykryto cały 

szereg kradzieży i skonfiskowano dużo rzeczy 
pochodzących z kradzieży u p. Kuhnkego i in­
nych. Część towarów rozsprzedano już po pew­
nych składach.

Ta sama banda ma na sumieniu kradzież z 
włamaniem, popełnioną u p. Kraśkiewicza i wszel 
kie kradzieże, których dokonano na Kamiennej 
Górze.

Wszystkie kradzieże, popełnione do 1 marca 
wykryto zupełnie, Ściąga się jeszcze tylko rzeczy 
rozsprzedane poszczególnym osobnikom.

Przeprowadzona powtórna rewizja w jadło­
dajni Smolińskiej dała nie mniej pomyślne rezul­
taty. Zabrano porcelanę ,jak talerze, podstawki, 
filiżanki, szklanki w wartości kilkuset złotych. 
Wszystko to znajduje się w Komisarjacie Pol- 
Państw. w Gdyn.

Jak z tego wynika, utrzymywał Biały z Smo­
lińską prawdopodobnie ścisły kontakt i wzajem­
nie się porozumiewali, robiąc świetne interesa 
przez uprawianie tak niecnego procederu złodziej 
skiiego, dopóty nie wpadł w ręce policji, która i 
Białego i Smolińską umieściła w miejscu bez- 
piecznem.

Zlikwidowanie tak niebezpiecznej szajki 
włamywaczy oraz aresztowanie ich głównego pa 
sera i przywódcy niewątpliwie w wielkiej mierze 
przyczyni się do polepszenia naszego stanu bez­
pieczeństwa.

Oszustwo ze sprzedażą świń.
Kielno, pow. morski. Rzeźnik p. Jan Wal kusz 

zgłosił na policji oszustwo, na skutek którego po 
sizkodowany został o 120 zł. Poszkodowany za­
kupił od gospodarza Feliksa Liedkego z Bojana 2 
świnie, dając L. zadatku 120 zł. z-em, że L. w 
oznaczonym terminie zakupione świnie dostarczy

mu do Kielna, lecz L., zakupionych świnń nie do­
starczyła le je dalej sprzedał i nie powrócił Wal 
kuszo<vi one 120 zł. Obwiniony zaprzecza popeł­
nienia inkryminowanego mu występku. Sprawę 
skierowano do prokuratury.

Obrażenia cielesne wczasie sprzeczki.
Rumja - Zagórze, pow. morski. Wdrożono 

postępowanie karne przeciwko Franciszkowi Ry- 
bandtowi z Białej - Rzeki, który po krótkiej sprze 
czce uderzył sztachetą od płotu stolarza .1 ózefa 
Drzewieckiego z Rumji i złamał mu łokieć prawej 
ręki.

Kradzież leśna.
Luzino, pow. morski. Leśnictwo Rewirowe la 

sów państowych w Luzinie zgłosiło w tych dniach 
kradzież 9 sosen grubości w pniu 20 — 31 cm. 
Podejrzany o kradzież jest niejaki J. M. z Letnie­
go - Dworu. Sprawę skierowano do prokuratury.

Uroczystość św. Józefa w Kielnie.
Kielno, pow. morski. Miejscowe Towarzyst­

wo Ludowe im. św. Józefa stara się o wprowadzę 
nie święta parafjalnego w dniu św. Józefa, który 
przypada 19 marca. Wobec tego w dniu tern u- 
rządzona zostanie wspaniała uroczystość kościel 
na ponieważ poświęcona będzie figura św. Józefa 
którą zakupiło tutejsze Tow. Ludowe. Już w prze­
dedniu uroczystości zjadą się do tutejszego koś­
cioła parafjalnego kilku księży z okolicznych pa 
rafij, celem słuchania spowiedzi, ponieważ w dniu 
tern przystąpią członkowie Tow. Ludowego i dzia 
twa szkolna wraz z wychowawcami do wspólnej 
spowiedzi wielkancnej; zaś w następny dzień tj. 
w dzień uroczystości — do Komuniji świętej. Po 
nabożeństwie odbędzie się poświęcenie figury św. 
Józefa, która spocznie na szkole i umieszczona 
będzie obok jednego z ołtarzy obcznych.

Pociągi grzęzną w śniegu.
Puck. W dyrekcji gdańskiej wielkiej śnieżycy 

towarzyszył silny Wiatr. Onegdaj po południu u- 
grząsł pod Swarzewem, na linji Reda - Puck, po 
ciąg mieszany nr. 5352. Wysłany na ratunek pa­
rowóz z Pucka ugrząsł w drodze. W północnym 
okręgu w okolicach Smętowa, Starogardu, jak ró 
wnież Jabłonowa i Działdowa, ugrzęzło w zas­
pach kilka pociągów roboczych, towarowych i 
mieszanych. Pasażerów przewozi się w dalszą 
drogę furmankami. Na wielu linjach uruchomio­
no pługi.

Budżet chełmińskiego sejmiku powiatowego.
Chełmno. Na posiedzeniu odbytem w dniu 

27 lutego pod przewodnictwem p. star. Ossowskie 
go uchwalono m .in. budżet na rok 1929 - 30 w 
wysokości zł. 930.558.82. W  dochodach przewidy 
wane są wpływy m. in. z majątku komunalnego 
16.492 zł; z subwencyj i dotacyj 79.106.10; z zwro­
tów (opłaty za świadczenia w naturze, za ściąga­
nie podatków państwowych, opłaty za badanie 
mięsa), 6.926.60 zł; z opłat za nadmierne zużywa­
nie dróg 50.000 zł; z udziału w podatkach pań­
stwowych (gruntowego i dochodowego) 390.000 zł; 
z podatków samoistnych (od wykonywania prawa 
polowania, od psów, od przeniesienia własności 
nieruch., od budynków mieszkalnych w gminach 
wiejskich, opłata drogowa) 198.723.12 zł. W  rozcho 
dacł?przewidziano na administrację ogólną 139207 
zł; na majątek komunalny 38.181 zł; na spłatę 
długów 18.950 zł; na oświatę 20.400 zł; na kulturę 
i sztukę 5.940.70 zł; na zdrowie publiczne 46.200 zł; 
na opiekę społeczną 29.100 zł; na popieranie rol­
nictwa 7.000 zł; na świadczenia na rzecz innych 
związków komunalnych (podatek krajowy i po­
krycie deficytów budź. gmin.) 169.868.52 zł; na 
różne ( m. i na okręt „Pomorze" 5.899 zł; na cele 
przysposobienia wojskowego 5.000 zł; na L. O. P. 
P. 1.500 zł.)

Kult dla Pomorza niech się stanie dla nas 
Chlebem powszednim.

Toruń. Akademicki Komitet Propagandy Po 
morza, o którego powstaniu donosiliśmy w swo­
im czasie obszernie, wydał następującej treści 
odezwę do polskiej młodzieży akademickiej.

Akademicy - Polacy I
Świętym naszym obowiązkiem jest dbać o 

wielkość Ojczyzny, dbać o rozwój i potęgę Polski.
Bezsprzecznie dziś najważniejszą, najdroższą 

dzielnicą Polski jest Pomorze, n. okno na świat 
szeroki, bez którego nigdy nie byłoby prawdziwej 
naszej potęgi politycznej i gospodarczej.

To wielkie znaczenie, jakie ma dla nas Pomo­
rze My Akademicy musimy zrozumieć. Obowiąz­
kiem naszym jest znać Pomorze i stosunki pomor 
skie, aby uświadomić dalej szerokie społeczeń­
stwo polskie o znaczeniu Pomorza i niebezpieczeń 
stwie jemu grożącem.

Takie zadanie postawiliśmy sobie, My Aka­
demicy Pomorscy. W  tym celu powstał w Pozna­
niu Akademicki Komitet Propagandy Pomorza. 
Dalszem naszem zadaniem jest zapoznać Pola­
ków z innych dzielnic z Pomorzem. W  tym celu 
urządzi się szereg rozmaitych wycieczek na Po­
morze.

Akademicy!
Obowiązkiem naszem jest porzeć pracę Ko­

mitetu. Sprawa pomorska niech wejdzie w krew 
i kość naszą. Gdy Niemcy bezczelnie wyciągają

ręee po tę naszą ziemię najdroższą, ziemię od­
wiecznie polską. My Akademicy mamy pierwsi 
obowiązek święty odeprzeć te zakusy germań­
skie, obronić nasze Pomorze. Niech historja o nas 
nie powie, że tego nie zrozumieliśmy.

Akademicki Komitet Propagandy Pomorza.
A. Kaczanowski, delegat A. K. Pomr.
M. Smoczkowski, delegat K. Baltia.
A. Piotrowski, delegat K. Masovia.
D. Wysocki, delegat K. Pomerania.
M. Milewski, delegat A. K. Toruńskiego.

Ofiara zawodu.
Bydgoszcz. Wczoraj w godzinach przedpołud­

niowych zajęty był czyszczeniem kominów w do­
mu nr. 5 — 6 przy Starym Rynku uczeń kominiar 
ski Stanisław Grzęda chodząc po dachu, pełnym 
śniegu, upadł w otwór strychu, który był cał­
kiem zasypany śniegiem skutkiem tego niewiado 
czny. Grzęda spadając na posadzkę strychu doz 
nał wewnętrznych wstrząśnień i ogólnych obra­
żeń cielesnych. Odwieziono go karetką pogoto­
wia do szpitala miejskiego.

Plaga oszustów.
Bydgoszcz. Do domu Towarowego w Bydgo­

szczy przybył niejaki Paweł Chojnacki, zamiesz­
kały na Pomorzu, i przedstawiwszy się jako wiel 
ki właściciel ziemski, pobrał na kredyt towarów 
za 1000 zł., na którą to sumę wystawił weksle, 
jako ziemianin. Gdy nadszedł termin płatności 
weksli okazało się, że żaden „wielki ziemianin" 
Chojnacki nigdzie nie istnieje.

Mieszka wprawdzie na Pomorzu pewien Choj­
nacki, lecz jest biedny.

Po Chojnackim ziemianinie wszelki ślad za­
ginął.

Na terenie m. Bydgoszczy, jako też i innych 
miast, grasuje niejaki Józef Wójcik z Pelplina lat 
31, który legitymując się jakąś legitymacją woj­
skową jako porucznik wojsk polskich, naciąga 
różne firmy na kredyty, wystawiając przytem 
weksle, których nie wykupuje.

Nadmienić należy, że Wójcik istotnie był ofi 
cerem wojsk polskich, jednak za czyny hańbiące 
został z wojska wydalony Ostrzega się więc przed 
tym „kombinatorem", którego w razie pojawie­
nia się należy oddać w ręce policji.

Z DALSZEJ POLSKI.
Tragedja studentki.

Poznań. Dnia 6. bm. popełniła samobójstwo 
przez wyskoczenie z okna studentka Weisówna 
Tomiira, urodzona 28. 11. 1908 w Pabianicach, cór­
ka Artura i Pauliny z Janowskich, ostatnio za­
mieszkała przy ulicy Słowackiego 20 w Ognisku. 
Studentek. Zwłoki odstawiono do kostnicy szpi 
tala miejskiego. Dochodzenia w celu ustalenia 
przyczyny śmierci prowadzi policja.

Kara za zbrodniczy napad.
Katowice. W dniu 4 bm. przed tutejszym są 

dem stawali Łagiewnik, Kaleta, Gomołuch, Pru- 
dło i Krzywdzięk oskarżeni o dokonanie w marcu 
1927 roku napadu na ówczesnego naczelnego re­

daktora „Polonji" Władysława Zabawskiego. 
Sąd uznał winę wszystkich oskarżonych i skazał 
ich na karę po 3 miesiące więzienia, jednak z po­
wodu amnestji karę tę umorzono.

Wściekły samochód.
Cieszyn. Dnia 4 bm. o godzinie 15 jadący ul. 

Wraszawską w Brzezinach samochó półciężaro- 
wy Śl. 3676 najechał na stojące obok kamienicy 
Karcego sanie bez koni, a następnie wjechał do 
okna tegoż domu, które uszkodził. W samocho­
dzie doznał okaleczenie głowy pomocnik rzeźnic- 
ki Łukaszczyk, zaś Frania doznał uszkodzenia 
wewnętrznego. Udzielił im pierwszej pomocy dr. 
Kujawski.

Zaraza samobójcza nauczycielki.
Lwów. Nauczycielka średniej szkoły żeńskiej 

w Czortkowie Stanisława Bemacikówna strzeliła 
do siebie z floweru w zamiarze samobójczym 2 
tygodnie temu, lecz zraniła się tylko w lewą rękę 
Onegdaj usiłowała po raz drugi pozbawić się ży­
cia przez wypicie większej ilości bronu. Ale i tym 
razem dzięki natychmiastowej pomocy lekarskiej 
utrzymano ją przy życiu.

Znowu nadużycia.
Lwów. Na tutejszym dworcu głównym wykry 

to defraudację, której dopuścił się urzędnik Pta- 
sicki, zajęty jako kasjer w kasie opłat konduktor 
skich, wypisując w raportach kwoty niższe od po 
branych. Wysokości stęat na razie nie ustalono. 
Sprawę odesłano do prokuratora. Starszy asesor 
Wittman, jako kasjer fałszował wystawiane par- 
tjom potwierdzenia na opłaty magazynowe w ten 
sposób, że stronom wydawał, kwity za opłaty, któ 
re umniejszał na przekazach, służących do księ­
gowania. Wittmana zawieszono w urzędowaniu 
i wtoczono mu sprawę karną w sądzie.

Ugotowani żywcem.
Sosnowiec. Na kopalni „Saturn" zdarzył się 

okropny wypadek a mianowicie: do nieczynnego 
kotła parowego weszło dwóch robotników w celu 
oczyszczenia kotła. Tymczasem palacz nie wie­
dząc, że w kotle są ludzie otworzył kran i napuś­
cił wrzącej wody. Obu wydobyto w stanie bez­
nadziejnym.
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KRONIKA MIEJSCOWA.
Chojnice, dnia 9. marca 1929 r-

Porządek nabożeństw w larze.
7.30 Msza św. z nauką polską. 8.45 nabożeństwo nie­

mieckie. 10.30 suma z polskiem kazaniem. 12.15 Msza św. 
15 nieszpory niemieckie. Dziś początek komunji św. wielka 
nocnej, która trwa do trzeciej niedzieli po Wielkanocy 
włącznie.

„Krwią Kapłańską".
W ostatniej chwili przypominamy, że jutro w niedzielę 

dnia 10 bm. odbędzie się na sali hotelu Centralnego przed 
stawienie dramatu prof. iBeszka. Sztuka ta, opiewająca 
dzieje Chojnic, godną jest widzenia.

Przeniesienie sklepu.
Znany obuwnik p. Leon Skrzyński przeniósł z dniem 

1 marca swój sklep obuwniczy na ulicę Dworcową w 
miejsce składu kolonjalnego p. Szulca.

Nowa jadłodajnia.
Z dniem 6 bm. otworzyła p. Juljanna Wendowa jadło­

dajnię przy ul. Batorego nr. 4 Nowej placówce „Szczęść 
Boże44.

Kto był twórcą „Tajemnicy Mszy świętej11?
Ksiądz Piotr Calderon, znakomity poeta hiszpański 

(urodź. 1601 — 1681) był bardzo płodnym w sztuki drama- 
' tyczne, odznaczające się głębokiem duchem religijnym. Je- 

gó dzieła poetyczne przedłożone zostały prasie na wszy­
stkie języki, a piękny obrazek religijny „Tajemnica Mszy 
Świętej44 dzięki misjom katolickim, przetłumaczono także 
na języki: chiński i japoński.

Opracowania ,Tajemnicy Mszy Świętej41 na język pol­
ski podjął się ks. W. Nowakowski według sporu niemiec­
kiego autora Rysz. Kralika, zużywające tylko główne my: 
śli przewodnie Calderona, ze znacznemi zmianami. Nie na­
leży również pominąć znakomitego kompozytora ks. Kleina 
który opracował do niniejszego utworu piękną muzykę li­
turgiczną z współudziałem organów.

Może niejednemu z melonanów, znającemu utwory 
ks. Calderona, wydawać się może, że wystawienie „Tajem­
nicy Mszy -więtej44 jest niemoźliwem dla sił amatorskich 
— to jednak czytając tłumaczenie ks. W. Nowakowskiego, 
wszystkie wątpliwości pierzchną. Teatr Ludowy nie żału­
je kosztów, aby utwór okryć w najpiękniejszą szatę. Nowa 
dekoracja, piękne stylowe kostjumy, chóry, organy i t. p. 
dopełniają całość sztuki, pozatem na wstępie zostanie wy­
głoszony prolog, objaśniający całość utworu. A więc tylko 
jeszcze tydzień t. j. do soboty 16 bm.

Napływ „Izraela".
Ze strony kupców otrzymujemy zawiadomienie, iż w 

dniu wczorajszym pojawiło się znów kilku nowych żyd- 
ków podrużujących, którzy nagabywali kupców o zamówię 
ma przedświąteczne. W kilku wypadkach stwierdzono, że 
ofiarowany towar był lichej konduity i dość drogi. Źydko 
wie ci chodzić mieli również po domach prywatnych i ofia 
rować towar na raty.

Ł Obowiązkiem naszym jest przestrzedz mieszkańców 
miasta przed tymi sprzedawcami „na raty44 gdyż — jak to 
już niejednokrotnie pisaliśmy, to ofiarowanie na raty jest 
„łapaniem naiwnych44 na tani towar i dogodne spłaty, fak 
tycznie zaś pod tą pokrywką kryje się wyzysk w postaci 
lichego towaru i drogich cen. Spłata w ratach jaką ci żyd- 
kowie udzielają, nie jest tak znów dogodna jakby się zda­
wało a kupcy chojniccy udzielają dłuższego terminu spłat 
i wydają lepszy towar przy zakupach. Należy więc być 
ostrożnym.

Najlepiej żydków takich nie wpuszczać do domów a 
jeżeli się już wcisną, to żądać od nich legitymowania się 
świadectwem handlowym, czy wogóle mają pozwolenie na 
handel domokrążny. Wrazie stwierdzenia braku takiego 
świadectwa „szmeigelesów44 oddać należy w ręce policji. 

Omal nie nieszczęście.
Na skutek nagłego przypływu fali ciepła, tajać począł 

śnieg na dachach domów oraz sople grube lodu, wiszące 
nad ulicą. H

Skutkiem nagłego tajania, sople odrywają się od da- 
‘ chów i spadają na ulicę grożąc przechodniom.

W dniu wczorajszym właśnie, przy ulicy Dworcowej 
|edna z takich sopli lodowych, dość dużych rozmiarów spa 
dla na chodnik pomiędzy gromadkę przechodniów i tylko 
przypadkowi zawdzięczać należy, iż nie wyrządziła niko­
mu bolesnej krzywdy. Parę sekund wcześniej gdyby był 
opadł, poraniłby głowę kilku przechodniom.

To też przechodząc baczną uwagę zwracać należy na 
spadające kawały lodu i niezbyt blizko zbliżać się pod mur 
feowiem spadający sopel dość ciężki, posiadając ostry ko­
niec, zadać może niebezpieczne rany w głowę.

Z życia Powstańców i Wojaków.
Dnia 6-go marca br. o godzinie 8 wieczorem odbyło się 

‘ “ branie Towarzystwa Powstańców i Wojaków koło Choj­
nice które zagaił prezes por. rezerwy p. Morawski w loka 
lu p. Locha.

Po zagajeniu zebrania i odczytaniu porządku obrad 
prezes udzielił głosu p. majorowi rez. Nieborakowi.

Pan mjr, rez. Nieborak wygłosił odczyt na temat: „Że­
gluga Morska i Powietrzna44.

W treściwych słowach oraz w wielu barwnych przykła
dach przedstawił p. mjr. Nieborak sprawę żeglugi morskiej 
oraz wjelike jej znaczenie dla mocarstwowego rozwoju Pol 
ski. Konieczność posiadania własnej silnej floty morskiej 
tak w celach gospodarczych jak i obrony granic państwa 
jest wprost życiową koniecznością Polski, gdyż Polska bez 
floty morsk. byłaby jak niemowlęciem, któremu postawi się 
jeść ale nie poda do ust. Równocześnie uzasadnił p. Niebo­
rak konieczność posiadania własnej silnej floty powietrz­
nej, która w niedalekiej przyszłości odegrać może wielką 
rolę w obronie kraju przed niespodziewanym napadem 
wrogów.

Cyframi ilustrował prelegent, jak to inne mocarstwa 
europejskie, budują flotę morską i powietrzną, coraz ją 
udoskonalają i zwiększają wychodząc z tego słusznego za­
łożenia, że przyszły rozw ójgospodarczy kraju i siła obron 
na leży w posiadaniu silnej floty morskiej i powietrznej.

Wykład był bardzo umiejętnie w treści uchwycony i w 
wyrażeniu technicznem przystępny tak, że słuchacze hura 
ganem oklasków nagrodzili mówcę.

Następnie prezes p. Morawski zreferował sprawę udzie 
lenia pomocy doraźnej w gotówce organizacji Zjednoczenia 
Zawodowego Polskiego. Po krótkiej dyskusji, członkowie 
przychylając się do opinji pana prezesa, uchwalili z Ka­
sy Towarzystwa wypłacić zapomogę w kwocie 30 złotych 
oraz z dobrowolnych składek zebrano 31 zł, razem 61 zł. 
wręczono prezesowi Zjedn. Zawód. Polsk. p. Artiuchowi, 
który na zebraniu był obecny.

Na zjazd okręgowy, który odbędzie się dnia 24 marca 
br. w Starogardzie wybrano jako delegatów por. rez. p. 
Piechowskiego, i sekretarza p. Grygla, którzy reprezento­
wać będą koło chojnickie. Dalej uchwalono nadal urządzać 
zebrania u p. Locha i nie przenosić się do innego lokalu.

Po przemówieniu prezesa por. rez. Morawskiego oraz 
po wyczerpaniu porządku obrad, prezes solwował zebranie 
hasłem „Wolność44.

Intensywna działalność Towarzystwa Powstańców _ 
Wojaków w Chojnicach, częste wykłady i prace nad Przy­
sposobieniem Wojskowym, godne są największego uznania 
Jest to zasługą prezesa i Zarzedu jak również i chwalebną 
czynnością członków poszczególnych, którzy nie pomijają 
żadnego zebrania ani też żadnej okazji studjów nad wyeho 
waniem wojskowem * fizycznem.

Jeżeli wszystkie organizacje nasze, tak będą impul­
sywnie pracować, to niepłonną będzie nadzieja, iż stanie­
my się zdrowym i potężnym narodem w Europie.

Do mećwiczących członków Sokoła.
Powołując się napoprzednią notatkę o podawaniu zgło­

szeń w celu wzięcia udziału w wycieczce Sokoła do Poz­
nania z okazji Powszechnej Wystawy Krajowej prosimy 
zgłoszenia te uskutecznić najpóźniej na zebraniu miesięcz 
nym, które odbędzie się w poniedziałek dnia 11 bm. o godz 
8 wieczorem w konsumie Urzędniczym.

Zaznaczamy że dla wszytkich tych członków, oprócz 
zniżki kolejowej, przewidziane zostaną znaczne ulgi w uzy 
skaniu kwater, wyżywienia, wstępu na wystawę, stadjon 
sportowy itd.

Ferje wielkanocne w szkołach.
Ferje wielkanocne w szkolnictwie średniem i powszech 

nem wyznaczone zostały na czas od środy 27 bm. do ponie 
działku 8 kwietnia. Szkolnictwo wyższe będzie mieć ferje 
od 25 marca do 10 kwietnia.

Kto wygrał na loterii?
Polskie radjo podało w dniu wczorajszym komunikat, 

w którym wymienia następujące numera, na które padłv 
większe wygrane w ciągnięciu V kl. 18 loterji państwowej.

20 tys. zŁ: Nr. Nr. 12613, 170199.
10 tys. zŁ: Nr. Nr. 15260, 56509, 67289, 121298.
5 tys. zŁ: Nr. Nr. 3832, 13853, 72526, 96787, 108114, 173442
3 tys. zł.: Nr. Nr. 33169, 42328, 54861, 71435, 75911.

Srebrne monety 5-złotowe.
Mennica Państwowa uruchomiła już całkowicie produ 

keję srebrnych monet 5 zlotowych. Maszyny biją dziennie 
około 15000 sztuk nowych monet. Nowe monety puszczone 
będą w obieg w końcu marca.

Nie ogrzewać zbyt mocno.
Dnia wczorajszego w jednym z domów zabrali się lo­

katorzy do uwolnienia rur wodociągowych i kanalizacyj­
nych od uścisku lodowego i ogrzewać je poczęli dość gwał 
townie.

Skutkiem nadmiernego a gwałtownego ogrzania rury 
popękały zalewając ubikacje i korytarz. Naturalnie rezul­
tat takiego ogrzewania był nie bardzo przyjemny.

To też ku przestrodze innych nadmieniamy, że tak ru­
ry wydociągowe jak i kanalizacyjne, ogrzewać należy po­
woli i stopniowo a nie gwałtownie, gdyż to musi spowodo 
wać pęknięcie rur i zalać może całą kamienicę i wyrządzić 
poważne szkody. Zresztą w każdym takim poszczególnym 
wypadku najlepiej jest zwrócić się do Wodociągów Miej­
skich z prośbą o pomoc względnie zawołać fachowca, który 
będzie wiedział jak, pracę przeprowadzić aby nie narazić 
właścicieli i lokatorów na poważne szkody.
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Nowi członkowie.
Jako dalsi członkowie Polskiego Białego Krzyża 0€- 

dział w Chojnicach, zapisali się pp. Józef Szrekenszleger* 
z Chojnic, Maksymiljan Milewski z Ogorzelin pow. Chojni 
ce oraz Antoni Tomasik z Tucholi.

Dalsze zapisy na członków Polskiego Białego Krzyża 
przyjmuje nadal Redakcja „Dziennika Pomorskiego44 i „Lu 
du Pomorskiego44 w Chojnicach, ulica Człuchowska.

Kino.
W sobotę i w niedzielę, dnia 9. i 10. bm. Największa sen 

sa,eja sezonu! E D I E  P O L L O  uosobienie zręczności * 
odwagi w obrazie Dżentelmen włamywacz. Najnowszy i 
największy dramat sensacyjny w 10-ciu aktach. Film osza­
łamiający zestawieniem bohaterstwa — odwagi — humoru 

0 niebywałych, kapitalnych sytuacjach sensacyjn. 
\\alka pomiędzy Dżentelmanem i Apaszem. — Pobyt w 
k£yjówce_apaszów. Nadprogram!

RUCH w TOWARZYSTWACH.
Sokół. W poniedziałek dnia 11 bm. zebranie miesięcz­

ne o godzinie 8 wieczorem w konsumie Urzędniczym.
_ . . . , Zarząd.
Zebranie miesięczne Tow. Ludowego pod opieką św. 

Antoniego odbędzie się w niedzielę 10 marca o godzinie 
3 po południu w Hotelu Centralnym.

O liczny udział prosi Zarząd
Pomorski Związek Osad. Rolnych na powiat Chojnice. 

Roczne walne zebranie odbędzie się w niedzielę dnia 10 bm 
o godzinie 12 w południe w lokalu p Jażdżewskiego w Chol 
mcach. ^

Z powodu ważnych spraw o liczny udział członków 
uprasza Zarząd.

Kłodawa. Baczność Powstańcy I Wojacyl W niedzie­
le dnia 10 bm. o godz. 4-tej po poi. odbędzie się zebranie 
na sali druha Narlocha. Udział wszystkich członków ko­
nieczny. Wolność!______________________  Zarząd.

Przy cierpieniach nerek, chorobach moczo­
wych, pęcherza moczowego i dolnego odcinka
kiszek, naturalna woda gorzka „Franciszka Józe­
fa" łagodzi i usuwa szybko gwałtowne boleści 
przy wypróżnieniu. Doświadczenia szpitalne po­
twierdzają., żei woda Franciszka - Józefa przez 
swoje łagodzące ból, działanie nadaje się również 
dobrze dla osób starszych, jak i młodzieży, nawet 
przy częstem stosowaniu. Żąd. w apt. i drogęrjach

Przetarg przymusów
Do. 16. bm, o godz, 11.3 

przed poł. spized^m w Iol 
li cyt. p. Jażdżewskiego p 
Jemgo 5 najwięcej dające 
mu za gotówkę:
1 garnitur mebli koszyk. 
1. szafę do ubrań 
5. kanap 
1. leżankę 
14. krzeseł wyśc.
3. stoły
1. górną część powózki wy

O b e lse
którą rzuciłem na p. 

Denartównę niniejszem 
cc fam. 491

Jeszke.
Wyźs y emeryt, urzędnik 

poszukuje zsraz w Chojni­
cach 3—4 pokojowego

mieszlmnia
z wygodami lub odda w 
zamian ładne 4 poko owe 
mieszkanie w Toruniu. Zgł.

J. Lipczyński
Toruń M ck** w cz>* 86.

Baczność
Obuwie!

Do polowania, kro- 
pówki z cholewami, 
faledrowe sznuro­

wane do pracy
na sprzedaż.

Chylewski,
D w n rc n w it  12 Ko3

600. cegieł.
Trzebiatowski

kr m 505
Poszukuję zaraz

bony
dla dzieci.

R- K o ż flM o
Ry ek 14. I. piętro.

Poszukuję od I. 4. br,

mieszkania
2 iub 3 pokoj. z kuchnio 
dla jednej osoby. Zgł. dąp 
eksped. Dzień. Pomr pod
n r  -IS O

ZŁOTE MEDALE
na każdej wj sta wie

Zastępstwa
Warszawa, Katowice, 
Lwów, Poznań, Gdańsk

Znawcy k u p u ją

Pianina Jahne’go
Centrala Pianin

Bydgoszcz,
ul. Pomorska 10.

Telefon 22—25.
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Niniejszem podaję się do wiadomości, że tutejsza

Powiatowa Kasa Oszczędności
firmuje *odłąd na podstawie rozporządrenia Prezydenta Rzeczypospc litej 
z dniajjf 13-go kwietnia 1927 roku oraz uchwały Sejmiku Powiatowego 

i 30. czerwca 1928 r
z dnia! 19. grudnia 1928 r.

pod nazwą

Komunalna Kaso Oszczędności
powiaty chojnickiego

w Chojnicach.
....... u;1.......mv;

Komunalna Kasa Oszczędności
i powiatu chojnickiego
instytucja użyteczności publicznej o pewności papilarnej

Przyjmuje wkłady oszczędnościowe od 1—zł. począwszy na bardzo dogodnych 
warunkach,

Udzłela potyczek wekslowych, rewersowych i hipotecznych,
Lotnbarduje papiery wartościowe wszelkiego rodzaju, 49S
Dyskontuje weksle i ince dokumenty, . , . .
Pr?yjmuje papiery wartościowe i inre wartości na przechowanie i obsługę, 
Załatwia inkasa i przekazy na wszystkie miejscowości w kraju i zagranicą, 
Pośredniczy w zikupie i sprzedaży papierów wartcściowjch,
Załatwia wszelkie transakcje w zakres bankowości wchodzące.’

RADA
Komunalnej Kasy Oszczędności

powiatu chojnickiego 
Prezes Rady (—) Kopicki 
Z-stępca Rady (—) Główczewski
Członkowie:

(—) Bonin 
(—) Kropidłowskł 
(—) Wróblewski

Naczelnik Zarządu
(—) Poiachowski 

dyrt ktor

K I N O  N O W O Ś C I

19 sobotę o gcdz. 815 o niedziele o godz. 
S 1815 (9 1 10 bm.)

Najwięks?a sensacja sezonu !
Edie Polio

u s obie nie zręczności i cdwa^i w obrazie

Dżentelmen
Włamywacz

(Eddy Polo im Wep>enn#st) 
Najnowszy i największy dfamat semacyiny 
w 10 a t. Film oszałamiający zestaw emem 
bch terstwa, odwagi i humoru Film o 
niebywałych, kapitalcnch sytuacjach fersa- 
cyjnych, Walka pomiędzy Dżentelmenem 
a Apaszem. Pob)t w kryjówce apaszów. 

W poniedziałek: 495
Do czego tęskni kobieta.

przyjęć
nasrego lekarza zrufania dla leczenia ruptury w Człu­
chowie: w środę, 13 starca tr. przed południem od 
godz. 10.—1. i po P łućniu od godz. 3.-7. Hotel 
Deutsches Haas.

Referencje wysyłamy na żądanie (Podwójne porto 
prosimy dc łączyć).
„H e rm e s 11 Arztliches In«tltut fur orthopadische Brucb- 
behandiung. G. m. b. H. H am burg, Esplanade 6.

(lekarz kierów. Dr H. L. Meyer.) 496
Najstarszy i największy Instytut tego rodzaju.
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= Baczność!ZAMIAST BIAŁEGO TYGODNIA!
Na wie'okro*ne żądanie naszej Klienteli unadz^my

od 11-so do 25-so marca 1929 roku

rnipikn MriHiflł naittli I blłktb toMnrćai
po zacnych niebywale niskich cenach w znenej dobrej jakości
Na wszelkie inne towary udzielamy w tym czasie
wysoki posezonowy rabat gotówkowyj. Skwierawski iSka

Chojnice, Gdańska 4.

Wykonanie wszelkiego cbu- 
wia damskiego, rr.ęstiego i 
obuwia dziecięcego podiug 
miary, oraz wszelkie repa­
racje wykonuje się prędko 
akurataie i tan'o Muterja1 
pierwszorzędny.
Podeszwy dla obuwia męsk.

5.50 zł.
Podeszwy dla obuwia damsk.

3.50 zł.

Ernest Weilami,
Rynek 16 I.

Wykonu<e się ró*nież 
wszelkie leparacje kaloszy 
gumowych 501

Samochody szkolne o podwójne! 
kierownicy stosowane w  szkole 
^  aa pierwszych lekcjach.

Bydgoszcz
3 Maja 14 telefon 1135
Kursy przyspieszone 
dla kierowców zawo­
dowych i amatorów.
Początek 15-ga marca br.
Zapisy każdego czasu 
w lokalu szkolnym. 
Żądać prospekty bezpłataie.

Samochody o podwójnej kie­
rownicy patentu światowego 
p rzy sp ie sza ją  naakę jrnwy.

Samochody o jednej kierownicy 
stulą do lekcyj końcowych

Ogłoszenie
Pafistaaue Nodleinictoo Gieldon

sprzeda na publicznej licytacji dnia 16. marca 1929 r

drewno opałowe
z rewiru Płecno i Olszyny. LUytacja odbędzie się w 
lokalu Pana Jankowsktego w Męcikale punktualnie o 
godz. 9 rano. Płacić należy zaraz.

Kwitnące fjotkl alpej.
bjaeyniy,
tulipany, krokusy, 
lilje wielkanocne, 

prymulki, 
rośliny liściaste 
k wiaiy cięte, 
koszyki z kwiatami

po l e c a

L. H o w e

Cafe Radke
Cukiernia i restauracja.

Chojnice, ul. Człuchowska 22.
<5 ........... ........................

Jutro w niedzielę
od godz. 4-tej po pot.

koncert
Dziennie ciastka, wyborne napoje 1 wina 

najlepsze] jakości. * .
ooooooooooiooooooooo<

Dobrowolna wyprzedaż
We wtorek, 12. marca o 

godz. 1. w południe sprze­
dam urządzenie do kclon- 
jiilki, ew’eni. wydzierżawię

skład.
Nast. sprzedam fortepian 
skrzydło, pite źe!azny, wagi 
meble i rozmaite żelaztwo. 

Brusy, Dworcowa 18.

K. hbrandt
Młody

człowiek do przewozu mle 
ka zaraz potrzebny.

al. W oK iou sk a  7
skład.

Dzielna, starsza

dzieoczym
potrzebna od 1. marca.
Adres wskaże ekspedycja

Ogłoszenie
HodleimctiiK) Państooas Losko

poczta Chełmy Małe
sprzeda w drodze publicznego przetargu (licytacji) * 
z dopuszczeniem drobnych handlarzy i rękodzielników 
w dniu 14. marca br. o godz. 10-tej przed południem 
w lokalu p. Pawła Felskiego w Brusach

drewno opałowe
szczapy, wałki 1 gałęzie, oraz drewno użytkowe, dłużyce 

ze zrębów 1928|29 r.
Płacić należy natychmiast podczas licytacji. 49Ś

Państwowy Nadleśniczy.

Oryginalne części zamienne

„od kurka chłodnicy do tłumika '  

wszystko natychmiast ze składu. Zamiejscowe 
zamówienia wykonuje się w przeciągu 8 godzin.

Ł . f t a d i e  -  A u t o m o b i l e
gdańska 160 łB y d g O S M C  Telefon 16-Ot

fc rn fdWm


